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KURYER LITEWSKI
w  Wilnie w Poniedziałek dnia 2 7  Kwietnia V. s. 1825 roku.

W ia dom ości  K r a j o w b .
W i l n o .

. .Departam ent robot górniozych i solnych, p rzy  
G 5™'* do redakcyi pod d. lb  kw ie tn ia  r. 182 b 
JN. 5 i 8 przysłał dla ogłoszenia następujące obwie
szczenia do obywateli litewskich

Stosow nie do N a v w v z s z e c o  Rozkazu  I e g o C e -  
s a r s k i e y  M o ś c i ,  M inistrryum  Skarbu og łasza ,  iz 
za okazaniem się śladów znayduj ącey  Się soli W 
Guberniach L itewskich, dla obudzenia p r z e m y s łu  
W poszukiwaniu rzeczyw istych  źródeł solnych, 
znayduje po t rzebnem ogłosić właścicielom ziem
skim i o by w a te lo m  Guberniy W ileń sk iey ,  G ro -  
dzieńskiey i O bwodu Białostockiego, co następuje.

t). Na mocy ogólnych ustaw krajowych, każ
dy właściciel ma prawo na własney ziemi szukać, 
odkryw ać i dobywać sól, rozwozić ją wszędzie na 
przedaż, za w ie rzą  i pozwoleniem R ządu , płacąc do 
Skarbu akoyzę, jaka dziS istnieje* to  jest po 60 ko
piejek od puda, lub jaka w  czasie przyszłym usta
nowioną będzie. T o  praw o nie rozciąga się na  
czasowych posiadaczów ziemi.

a) W łaściciele ziemi, odkrywająoy źródła Soli 
i dobywający ją ku  pożytkowi powszechnemu i 
Skarbu , stosownie do okoliczności tow arzyszących 
odkryciu i w y d o b y w a n i u  soli, mogą o trzym ać od 
Rządu kilkuletnie uwolnienie od opłaty akcyzy.
I  3) Kto odkryje obfitą kopalnią soli na własney

e m i » ^r , n u r u ^ d ,  gd jr  o n  b ^ d e i e ,  o p r ó c z  l a t
u gowych, uczyni p o ż y c z k ę  pieniężną do 10,000 ru -  
bli, na^początkowe urządzenie do wydobywania 
tych  kopalni. K t o  zaś na w ł a s n e y  ziemi odkryje
zrodla słone, p rzydatne i korzystne, jeżeli przedsię- 
wezmie z nich sol w yw arzać, o trzym a podług oko
liczności pomoc od Rządu , k tó ry  się z resztą, 
tak  w pierwszym jak 1 w drugim przypadku, nie bę
dzie wdawał w rozrządzenia właściciela.

4) Jeżeli kto  w skarbowey albo starościńskiey 
ziemi odkryje dobre źródła słone, a szczególniey 
sól pokładową, ten  otrzym a stosowną do okoli
czności nagrodę. Z  doniesieniem o takow ych  od
kryciach udawać się można do mieyscowey oy- 
wilney Zwierzchności i prosto do Ministra Skarbu..

Rząd spodziewając się, że takowe ogłoszenie 
o b u d z i  c z y n n o ^  osob, gorliwych o dobro ogólne, 
me zaniecha i ze swojey strony  użyć irodkow  do 

teS° celu, bez naymnieyszego ścieśnie
nia p ryw atney  własności.

łaskawiey w dniu wozorayszym dać wysłuchanie 
JO. Xięciu Namiestnikowi, Ministrom i Senatorom 
Królestwa Polskiego.

J W . Hrabia O żarow ski, J ene ra ł-A d ju tan t  N ay- 
IA s n ie y s z k g o  F a n a , przybył do tu teyszey stolicy.

Przyjechał t u  także z Petersburga  J W .  H rabia  
M a tu sew icz , Rzeczywisty Radca Stanu Państw a

Rossyys^ |^ a b i a  Nesselrode Radca T ay n y ,  Sekre
tarz  Stanu, D yrek to r  M inisterstw a spraw Z a g r a n i 
cznych Państwa Rossyyskiego, przybył d. 29 z. m. 
do tuteyszey stolicy.

P r a ł a t , Scholastyk Metropolii W arszaw sk i.  
JX . |X .  S za n ia w sk i, wczo^a wyjechał do R z y m u .

Na Seym mający się rozpocząć d. i 5 b. m., już 
przybyli wszyscy Senatorowie Duchowni.

Józef Hrabia Osoliński , T a y n y  radca  Cesar. 
A ustry . i Prefekt biblioteki wiedeńskiey, został o- 
brany członkiem honorowym  k o m ite tu  uniwers. 
narodowego w P radze.

Dnia 24 na. i r. b. wczasie w ichru, wyw rócone 
zostały dwie starożytne topole w W dunow ie  s ławne 
z swey nadzwyczayney obszerności. VViadomo, źe 
topole wilanowskie istniały jeszcze za Króla J a n a  
III,  właściciela tego pięknego mieysca.

Pewny Jegomość w yrachow ał , iż gdyby się 
komu podobało daw ać obiady na osób 12 pod w a ru n 
kiem, aby co dzień w innyrp porządku siedziały u 
stołu; wypadłoby mu dać 4yg,ooi,6oo obiadów, a 
tak  gospodarz i każdy z stolon ników musiałby żyć  
la t  1,311,454.

Zarządzający E . KarniejeW. 
Naczelnik Oddziału B . Iw a n ick i .

S a n k t .p etw  *ter*burtt d. 18 kw ietnia .
P a ń s t w a  d. 9 m arca  Po t™ r d z o n e y  O pinii R ad y  

. . m ię dzy  inne mi  pos tano-« a i e c * , ć « » » « « M u n o .
^  pogranicznym kom orom

celny® nadjem iżb *  0n,i «żeby mieli czuy-  
ny “ ^y monety Vossyyskiey z Pań-

ląc tylk  
1 granic

.....j  . . ru o >> srebrem I dziesięć
rubli m ie d z i-  (?. G azety H a n d lo w y )

Stwa ni/ ,  P0^ a l a j ą c  ty lko  ogól-„oddanym w przejezdzie n r . .  ’ • •
”ry ”  rubli

K r ó l e s t w o  P o l s k i e .
W arszaw a dnia  3o kw ietnia.

(z G azety W arszaw skiey). 
Nayjaśme*®2'’ L E S A R Z  i K R O L  raczył nay-

M ia s t o  W o l n e  K r a k ó w .
(z Korrespondenta W arszaw skiego)

Senat rządzący wydał pod d. i 5 kw ietnia  ob
wieszczenie: iż gdy A rcy  X ięc iu  następcy tro cu  
Cesarsko-Austryackiego ponadsyłano z obcych k ra 
jów w znaosney ilości, książki lub dzieła kunsztu, 
k tó re  albo szczególnieyszey nie mają wartości, lub  
już w wiedeńskich księgarniach i składach k u n 
sztów są sprzedawanem i, R ezyden t  dw oru  tego 
przy  rządzie tuteyszym  akkredytow any, oznaymił 
Senatowi życzenie, uprzedzenia au to rów  tuteyszo- 
krajow ych, którzyby podobnąż myśl mieć mogli, 
ażeby w tey  mierze postępowali tąż  sam ą drogą, 
jaka jest przepisana względzie Samegoż Panujące* 
go M onarchy, to jest: iżby wprzód starali  się o po
zwolenie takowego przesłania; inaczey albowiem, 
niezachowująoy tego przepisu autor, sam sobie p rz y 
pisze nieprzyjemność, iż posłane dzieło będzie ua 
koszt jego zwrócone.

A  u  s T R Y A.
W iedeń  dn ia  19 kw ietn ia .

N. Cesarz Jm ć w tow arzystw ie  A rcy -X ią-  
żęcia F ranciszka  K arola  przybył d. 9 b. m. do K la
g en fu r tu , zkąd d. 11 b. m. udał się w dalszą po
dróż do M edyolanu . (G . W .)

P  R U S S Y.
B erlin  d. 26 kw ietn ia  

X iążę  Pruski W ilh e lm , B ra t  Monarchy na
szego, wyjechał z tu tey szey  stolicy do M o g u n c ji.

Angielski jenerał major Congreve wyjechał 
*tąd do F ra n kfo rtu  nad M enem . ifi.PF .).



N i e m c y :
Monachium dnia  i 4 kwietnia.

(z Korrespondenta Warszawskiego).
Na siódmem posiedzeniu Izby poseiskiey kró

lestwa bawarskiego, odbywały się rozprawy o ja
wności sądownictwa, którego zaprowadzenie, ze 
wszech względów zbawienne, szczególnicy deputo
wany Thinnes popierał, i przykładami, z mieysc 
gdzie takie postępowanie istnieje, dowodził. W ie 
lu deputowanych poparło wniosek jego , z żąda
niem, aby o to podać rządowi przełożenie; na co 
minister sprawiedliwości, Baron Z en tner , odpowie
dział: iż rząd ra* przyrzekłszy to uczynić, dopeł
ni obietnicy sw ojey bez przyrpomnienia.

Od kilku tygodni, odra grassu|e w Baireith, 
tak dalece, źe niemasz domu, w którymby nje by_ 
ło osób tą chorobą dotkniętych. Dzieci, a nawet  
osoby od 20 do 4o lat nie są od niey wolne. Leka
rze zaledwie tnog^ wystarczyć natłokowi chorych. 
Szczęściem jednak, że charakter tey słabości nić 
jest niebezpieczny: niesłychać więc o przypadkach 
śmierci- W okolioach miasta, słabość ta jeszcze 
się nieobwieściła. *

Od brzegów Menu d. 16 kwietnia.
(z G azety W a rsza w sk ie j).

Dnia i 4 b. m. przewieziono przez Bayreuth 
ciało zmarłey w P a ryżu  Xiężney Metternicą, któ
re ma bydź pochowane w majętności Kbnigswart , 
lezącey o 5 mii od E g r y .  Gdy je d. 5 b. ni. wie
ziono przez Johannisberg, odprawiły się tam uro
czyste exekwie.

—  Dnia  1 9 . ____

Na sessyi pierwszey Izby seymu badeńskie- 
go d. i5  b. m. uchwalono, aby poprzedniciio wzięto

Sod rozwagę przełożenie drugiey Izby o projekcie 
o prawa, względem zniesienia dawnych podatków. 

Odbywały się potem i ukończyły dalsze obrady o 
projekcie do prawa względem konskrypcyi, a kre
skowanie w  tey mierze do następney sessyi odło
żono. W  drugiey Izbie roztrząsano d. 11 i 12 b. m. 
budżet  kassy umarzającey na lata 1825, 1826 i 1827 
i  przyjęto go; d. i 5 b. m. roztrząsano użycie pie
niędzy. skarbowych w latach 1821, 1822 i 182Ś na 
potrzeby krajow e, a, d. 16 b. in. zaczęto zdawać 
sprawę względem budżetu.

Odtąd, jak listy z Londynu  zapewniają, iż cło 
od wyrobów baw e łn i a n y c h  będzie zmniejszone W 
Anglii z 70 procentu na 10, wszystkie łabryki 
szwaycarskie są bardzo czynnemi,

Bostok 12 kwietnia.
(z tey ze gazety.)

Pomyślne ^wiadomości handlowe z Londynu  
o nader ważnych odtnianach w dotychczasowych  
prawach proh'bicyynych angielskich, nadały no
w y  ruch w m ieście  i porcie tuteyszym. W szyst
ko ożyło, a jeśli jeszcze, jak się spodziewać wypa
da, nastąpi złagodzenie praw zbożowychangielskich  
w tym razie rok bieżący, ułatwiając odbyt pło
dom ziemi, zaradzi brakowi pieniędzy w Xięztwie  
meklenburgskiem i innych krajach niemieckich.

, A n g l i a . -
L ondyn  dnia  i 3 kwietnia.

(« Korrespondenta Warszawskiego.)
Senat Zjednoczonych Stanów Ameryki pół- 

nocney, odrzucił większością 28 głosów przeciw
ko 12, przedstawiony sobie do zatwierdzenia układ, 
zawarty z rządem kolumbiyskim, względem znie
sienia handlu niewolnikami afrykańskiemi, a to z 
tego powodu, że obeymówał w sobie warunek, wza
jemnego przeglądania okrętów.

Teraźnieyszy Prezydent Stanów Zjednoczo
nych, mianował P. Evarette  posłem przy dworze 
madryckim, Pana Poinsett posłem do Mexyku a 
P. Forbes, sprawującym mteressa w Buenos Ayres.

Jenerał Lafayette  przybył d. 2 do Raleigh,  
stolicy półnoćney Karoliny, gdzie zabawiwszy przez 
dni trzy, udał się do Fayetteville.

Prezydent Zjednoczonych Stanów , zgodnie 
z życzeniem senatu, mianował dotychczasowego 
mówcę kongresu P .C la y  sekretarzem Stanu, a Pa
na Rusch, posła przy dworze londyńskim, sekreta
rzem do wydziału skarbowego. K to zastąpi Pana 
Rusch, jeszcze niewiadomo.

Gazeta Nowo-Yorska z dnia i 3 maroa obey-

muje obszerny opis installaoyi Pana Adam,  nowe* 
go prezydenta Ziednoczonych Stanów Półnooney 
Ameryki, który przy tey uroczystości miał światłą 
1 baidzo umiarkowaną mowę, a ztąd spodziewać 
się należy, iż zarząd jego oznaczać się będzie mą* 
drą przezornością.

— D nia  {i 5. __
(z Gazety Warszawskiey.)

Monarcha nasz posłał Królowi Jmci Frań* 
cuzkiemU w podarunku 20 koni bardzo pięknych.

Gdy naczelnioy kanadyyscy, którzy tu nie
dawno przybyli, zwiedzali dnia 6 b. m. W indsor , 
Pan Campbell oprowadził ich po tamecznym zam- 
ku .królewskim, i pokazał im wszystkie osobliwo
ści. Udali się potem do Fragmore  dla widzenia 
pięknych ogrodów królewney Augusty.  Nazajutrz 
Pan Ivring  Brok stawił ich przed Monarchą. Uy* 
rzawszy Króla Jmci, padli na kolana, a Monarcha 
postrzegłszy, iż na szyi mają zawieszony wizeru
nek zmarłego Króla, zawiesił im własnoręcznie 
piękny złoty medal z wizerunkiem swoim, co ich 
bardzo ucieszyło. Każdy oraz dostał sztychowa
ny wizerunek Monarchy w  całey figurze podług 
portretu malowanego przez Pana Lawrence. Ka- 
nadyyczykowie ci chodzą w narodowym swoim  
ubiorze; twarz ich jest tatowata, nos i uszy ozdo
bione są złotemi kolczykami.

Zbierana w Liverpool składka na serwis sre
brny dla Pana Huskisson, wynosi już i7g5 funtów 
szterl. (71,800 zł. poi.).

80 przyjaciół Xiaźęcia W ellingtona  kazało 
dla niego robić kosztowną wazę na podarunek. 
Ma bydź na niey wystawiona bitwa pod W ater -  
loo, a mianowicie ta chwila,{ kiedy Xiążę kazał 
odeprzeć bagnetem uderzenie kiryssyerów francuz- 
kicn. Podarunek ten dany będzie Xiąźęciu d. i 5 
maja w czasie uczty.

Obie Izby Parlamentu rozpoczęły znowu o- 
brady swoje, lecz zajęły się samemi prawie pety-  
oyami.

W  Edynburgu  utworzyło się towarzystwo  
kobiety szkockich dla upowszechnienia oświaty w  
Grecyi; atoli przy otwarciu jego sami tylko mę-  
szczyzni mieli mowy. Przewodniczył Pan James 
Moncrieft.

Odebrany tu list 7. Alema-ndryi (w Egipcie) 
pod d. 7 marca wyraża: „E>kadra turecko egip.
ska pod dowództwem Ibrahima  Baszy, w ypłyną
wszy z M arm ora , udała się z licznem woyskicm  
do Suda, w celu wylądowania w Coron lub M o
dom, lecz podczas żeglugi burza rozproszyła ją na 
wszystkie strony. Część umknęła do Cypru  i Rho- 
dus, a reszta do brzegów Afryki. Powróciło tu 
(do Alexandryi)  1 9  okrętów, a blisko 20 znaydu- 
je się pod Modon. Eskadra ta wiele ucierpiała, 
zwłaszcza część jey, która do ModoH popłynęła; 
wysadzone tam woysko ma bydź w nayoędzniey- 
szym stanie. Słychać, iż 4o okrętów greckich wy
płynęło n a ty  hmiast z Id ry i  i Spetzyi,  i trzyma 
okręty egipskie pod Modon  w zamknięciu.

Na jedney licytacyi poszło niedawno 26 to
mów dzieł Woltera  do wysokiey ceny. Kupił je 
kaznodzieja metodystów, i nazajutrz spalił.

Przed kilku miesiącami, gazety londyńskie 
uczyniły w n i o s e k ,  aby ociemniałym, którzy w  in
stytutach okazują Szczególnieyszą cbęć i talent do 
m u z y k i *  starano się z tegoż samego źródła utrzy
m a n i e  nadal zapewnić, szukając dla nich między 
innemi posady organistów. Projekt ten> zwrócił 
na siebie uwagę, 1 gdy d. 20 marca obierano or
ganistę do kościoła w Lambeth  (przedmieściu lon- 
dyńskiem), pomiędzy czterema kandydatami, jeden 
ociemniały, nazwiskiem Long,  utrzymał się, mając 
za sobą g56 kresek Aż do tego czasu dla braku 
zarobku musiał bydź z kassy ubogich teyże para- 
lii utrzymywanym.

Xiąźę Rejent Brezyli' przyjął propozycye Pa
na Oxenford  względem utworzenia towarzystwa, 
które rna dobywać złoto i srebro z kopalni brezy- 
liyskich.

Tuteysza gazeta Goniec umieiciła list jene
rała M illar  dowodzącego częścią korpusu kolum- 
biyskiego w bitwie przy Ayacucho, pisany trze
ciego dnia potem z Quenoa (o 4 mile w stronie 
pólnocney Guąmanga) do jednego z przyjaciół sw o
ich w Lima. W jdać z  niego, iż przed tą b itną



woysko kolum bijsk ie  znaydowało się W bardzo 
jtłetn położeniu, iż musiało się cofać, i i  zbiegostwo 
zagęściło się między Peruw iąnam i, iż dalszy od
w ró t  był przecięty , i że brakowało żywności. W  
ty m  stanie rzeczy; przegrana b itw a pociągnęłaby 
za sobą,tgubę całego woyska kolumbiyskiego. P rzy  
końcu  lis tu  w yraża p iszący ,  iż jenerał Olaneta , 
k tó ry  te raz  naozelnie dowodzi woyskiem hiszpań- 
skiem w Peru, stoi jeszcze w inney części kraju 
z korpusenj wynoszącym 3 do 4 tysięcy łudzi, a 
zatem nie przeszedł na s tronę powstańców, jak 
daw niey doniesiono, i nie popiera ich sprawy.

F  K A N C T A.
P a ryż  dnia  i3 kw ietnia .

(z Korrespondenta W arszaw skiego).
W  Izbie Parów odbywają się te raz  ro z

p ra w y  o prawie wynagrodzenia emigrantów. 
W ie lu  Parów mówiło za i przeciwko prawu. 
P an  C hateaubriand , mówił o prawie. Od kilku 
dni publiczność paryzka zajęta jest tą  mową , u- 
mieszozamy więo niektóre z niey wyjątki: „Z da
nie moje (rzekł mówca) o potrzebie praw a przy
wracającego własność naruszoną, jest wiadome. Od 
czasu re s tauracy i Monarchii, co rok żądałem tego 
prawa. Już dawniey mówiłem o różnicy zacho- 
dzącey m iędzy  naruszeniem stałego i ruchomego 
m ajątku; przytoczyłem dowody , dla czego n a ru 
szenie n icruuhom ey własności dotkliwsze ślady zo
stawia. W łasność ziemska jest podstawą kraju; 
k to  ją dowolnie narusza, targa  się na ki L\y i usta
wę. T a  własność jest podstawą wszelkich praw  
f inansow ych; znosi wszelkie publiczne ciężąry, od 
k tó ry ch  się po większey ozęśd  majątek nierucho
m y usuw a. W strząsać  więc tę własność, jest to 
podkopyw ać budowę prawodawstwa. Jest ona rę-  ̂
koym ią i hypoteką w praw odaw stw ie krym inai- 
nem. Ziemia, k tó ra  w  ciągu życia, żywi człowie
ka, przyym trjego  po śmierci do swego łona. K tó
r a  t inna własność tak  ściśle łączy się z człowie
kiem! K onfiskata własności w massie, jest prawem 
zdo by wozem; naród więc nie może go przeciwko 
sobie sam em u wykonywać. Lecz zabranie własno- 
Scb W sk u tk u  tego zdobywczego prawa, może la- 
tw o  i ta ć  się przyczyną rewolucyi. Mamy tego 
p am ię tn y  przykład przed oczyma. T u rcy ,  w zna
wiający konfiskatę na gruzach Sparty  i A ten Drzv- 
czym ają  się do powstania ludu. W ynagrodzenie  
więo jest dziełem sprawiedliwości: rozsądne nowo
v £ r? ,Ór ' ' i ^ m:Lni^ P °winr.o to jednak dziwić 
W  Panów, ze od chwili jak  to prawo publicznie 
ro z trząsan e  bydz zaczęło, znalazło nie mało prze
c i w n i k ó w .  Ł a t w o  rnożna by ło  p rzewid z ieć  że dw a

ożyłem w szeregach wygnańców , użyczałem im 
głosu mojego w czasie, kiedy inney pomocy nic- 
potrzebowałi. T ym  wolnieyszyrn i niepodległej.. 
s*ytn się bydź sądzę, że nieżądain żadnego w yna- 
grodzenia.u W  dalszem ciągu mowy starał się
ĆTwi:dac z T r ; edi l 'vid PostSPowanie emigrantów, 
wszelkie dodatk i9 k l ' * 8  ch$tnl{\  wspierać będzie 
n ia  projektu  w n U s i o r g ^ 1" 2^  d° P° lepSZe’

—  D n i a  18  —
R ozpraw y odbywające sie w I»b;» p  - 

p raw ie  wynagrodzenia są dowodem, że m inu l °  
ma i  t a m  większość (lubo nie wielką! Ta 
posiedzeniu d. i5 zaczęto roztrząsać dodatki' któ* 
re  do pierwszego a r ty k u łu  praw a sa «
Pierwszy z tych  dodatków wniósł Xiaże r ;  !one;  
i żądał aby summę na wynagrodzenie nr» eul> 
»ą, na dw ie części podzielić; z których  
* owa m a bydź obrócona na wynagrodzenie 
poniesionych w rewolucyi na nieruchomym ^  ° t 

i prowizyi; drugiey połowy trzeba użyć na wv 
" agrodzenie w andeyczyków, nuast Lyonu i T u l 0  u 

o rozm aitych  rozpraw ach  za i przeciw dodatkowi
artykuł pierw szy został odrzucony. Lecz nierównie*

żywszą przybrały  postać rozpraw y, z powodu Wnie
sionego dodatku przez jednego z g łównych przeci
wników H r .  Bop, byłego ministra skarbu.

Król dozwolił w ystaw ić  dla oglądania w Ja r-  
d in  de P lar.tes , swoją kollekcyą mineralogiczną, 
k tó ra  jest jedną z naydokładnieyssych w E u ro p ie ,  
zakupioną ona została *a 5oo ooo.coo Iranków.

Stosownie do rozkazu dziennego, k tó ry  w  roz
m aitych dywizyach w o jsk o w y ch  został ogłoszony, 
woyska złożyły żałobę d. 1 6  kwietnia , k tó rą  po 
zgonie L udw ika  X V I I I nosiły; zdjęta została czar
na k repa  z chorągwi i z bębnów.

D nia  i5. —
(z G azety W a rsza w skie j).

Zapytania; czyli żółta gorączka jest zaraźli
w ą lub nie? nie było dotąd zupełnie rozstrzygnio- 
nćm; czego jednak te raz  spodziewać się możemy, 
albowiem św iatły  doktor C h erv in , k tó ry  przez 
jo  lat jedynie dla do jśc ia  n a tu ry  tey  choroby od
byw ał podróż w okolicach A m eryki,  w k tó rych  
naybardziey panuje, ogłosi w krótce wypadek swo
ich postrzeień .

Arcy-biskup vr R ouen , wielki jałmużnik f ran -  
cuzki, w ydał między innemi następujące rozporzą
dzenie: „Żadnem u xiędzu nie wolno mieszkać z 
rnnctni osobami płci żeńskiey, prócz tylko swojey 
matki, lub siostry ; nie wolno mu także trzy m ać  
służąney, k tóraby miała la t mniey niż 5o. W sz y 
stkie śluby zaw arte  przed urzędnikiem stanu cy
wilnego,, są uważane przez władzę kościelną i a  
żadne. M atk i,  k tóreby dzieci swoje w p ierw szych  
1 0  dniach nie dały do. chrztu , mają bydź exkom - 
munikowane, i późniey nie mogą ich póty dać o- 
chrzcić, póki nie o trzym ają  rozgrzeszenia. X ię ia  
powinni często zwiedzać szkoły, p rzekonyw ać się 
o postępie uczniów, i regularnie  o tern donosić. “  
Ostatni a r ty k u ł  wyraża: „G dy A rcy-b iskup  nie 
może się osobiście przekonać o dopełnianiu pow yż
szych przepisów, w każdey więc gminie będzie 
dwóch dozorców, którzy nad tern czuw ać i jem u 
donosić ią  obowiązani. “

X iąda P r a d t  ukończył niedawno now e 
dzieło pod napisem : P raw dziw y sy item a t E uro*  
p y  w zględem  Grecy i i A m eryki.

—  D nia  1 8  —

K ról Jmć przewodniczył wczora na radzie m i
nistrów.

Podług urzędowey wiadomości X ią ię  Saski 
M o x y m ilia n , wraoając z M a d ry tu  do D rezn a , p rzy 
będzie d. 2  0  b. m. do B a rce llo n y , a d .  5o b . n .  do 
Narbonne, i przez B ordeaux, Tours i Orleans  sta
nic d. 8  maja w P aryżu .

  Dnia 1 9 . —
Xiążę A n h a lt-Kothen, k tó ry  tu  przybył pod 

nazwiskiem Hrabiego L indan , był onegday s taw io
ny przed Królem Jmcią i rodziną jego.

{z K uryera  W arszawskiego).
Między osobami, które z powodu koronacyi 

K róla  mają bydź ozdobione nayw yiszem i o rdera
mi państw a francuzkiego, wymieniają prezydenta 
Izby deputowanych Pana R a w e , k tó ry  ma otrzye 
mać order ś. Ducha-

Xiąże M etternich  wczasie swey podróży do 
M edyolanu, odwiedzi w drodze do M a rsy lii pię
k ny  widok ze skały pod A w injonem  i sławne źrzó- 
dło W oklus, m em niey starożytności yniasta N im .

W  pierwszym tea trze  francuzkim w P a r y iu  
dano niedawno nową t ra jed y ąT an a  Kąwberus pod 
tytułem: J u d jta ,  niektórzy k ry tycy  nazywają tę  
sztukę D ziew icą  O rleańską, żydowską.

Gdy poseł francuzki oznaymił Królow i hisz
pańskiemu, £e woysko francuzkie opuszcza Hisz
panią; miał mu odpowiedzieć, iż życzy sobie,' aby' 
F ra n c ja  wystawiła  flotylle przy brzegach Hiszpa
nii , przeciw włóczącym się koosty tucyomstom i 
kontrabandzistom.

H i s z p a n i a .
M a d ry t d. 4 kw ietn ia :

(z G azety W a rsza w skiey .)
Rozchodzi się tu  pogłoska, iż jeneralny ka*

M



(

pitan Martinez^ ogłosił niepodległość wysp Filip- 
pińskich. Podczas woyny z Napoleonem  dał do
wody męzlwa w Katalonii, zwłaszcza przy oblę
żeniu twierdzy Figueras, któroy dzielnie bronił. 
Gdy Riego  ogłosił konstytucyą, rząd zalecił mu, 
aby go ścigał; lecz zamiast uderzenia na niego, 
połączył się z nim. Xięża na wyspach F i l i p iń 
skich są nieprzyjaciółmi jego, co nie mało działa 
na umysł tamecznych mieszkańców.

— D nia  5. —
Król Jmć w towarzystwie dwóch Infantów, 

braci swoich, patryarchy indyyskiego i nuneyusza 
papiezkiego, odbył w Wielki Czwartek obrząd u- 
mywania nóg dwunastu ubogim. Kazał im potem 
Monarcha dać kosztowną biesiadę, na którey znay- 
dowałasię Królowa, Xiążę Saski M axym ilian  i 
Xiężniczka A m elia, jey siolra. Tegoż dnia Król 
Jmć byłby zaczął zwiedzać kościoły, gdyby temu 
nie przeszkodził deszcz obfity, którv w lerażniey- 
szey suszy jest dobrodzieystwem niezmiernie przy- 
datuerr. dla zboża i innych roślin.

List z Rarcellony pod d. 2 b. m. wyraża: 
„Słychać, iż na żądanie jenerała Reiset, aby twier
dze opatrzono w żywność na 3 miesiące, oświad
czył Pan Frigola, i i  nie ma pieniędzy. Spodzie
wamy się zmnićyszenia band złodziei w tutey- 
szych okolicach, a to z powodu żniw. Najbar- 
dziey wzmogły się kradzieże w okolicy U rgtl.11

Gaeeta manilska umieściła obszerną wiado
mość o trzęsieniu ziemi, które od dnia 29 wrze
śnia, aż do 25 października, prawie brz przerwjr 
dało się czuć na t^yspach Filipińskich. Gmachy 
publiozne mniey więcey uszkodzone zostały- Dnia 
3o października okropna burza sprawiła wielkie 
zniszczenie Iw porcie C atw el; wszystkie będące 
tam  okręty poniosły znaczną szkodę.

— D nia  8. —
Ogłoszono już wyrok na dawnieyszyoh kon-

stytucyynych urzędników stolicy tuteyszey. Jedne
go z nich skazano na 4roletnie zamknięcie w kla
sztorze, innych na karę pieniężną lub wygnanie 
o iO mil od stolicy, a wszystkich na ponoszenie 
wydatków prawnych. Sąd, który taki wyrok wy
dał, zaymie się nową sprawą urzędników municy
palnych. którzy nie są obecni w kraju.

Rozeszły się tu niepomyślne pogłoski wzglę
dem Galicyi, gdzie Faldeorras zebrał bandę, z któ
rą  włóczy się po prowincyi i  wybiera kontry-
bucyą.

— D nia  9. —
(z Korrespondenta Warszawskiego).

Gdy Junta czyszcząca, uznała się *a niewła
ściwą do oceniania politycznego postępowania rad
ców stanu, i innych urzędników stanu; wyznaczył 
przeto Król nową w tym celu ju n tę , pod prze
wodnictwem P. Calderon, byłego członka rejencyi 
królestwa.

Od granic hiszpańskich dnia  13 kwietnia.
(z teyŁe gazety.)

Nim młody M urat został na wolność wypu
szczony, musiał podpisać deklaracyą, że nigdy no
gą swoją na ziemi hiszpańskiey nie postanie, a w 
przeciwnym razie , poddaje się całey surowości 
praw przeciwko wygnańcom przepisanym.

Za jenerałem Łmpecinado, który na śmierć 
skazany został, proszono Króla o ułaskawienie. — 
Jenerał Casteldorias siedzi ciągle w więzieniu w 
Ohvenza: prócz żony, nikomu widzieć się z nim 
niewolno.

Zdaje się, że nowa zmiana ministrów jest 
bardzo bliską. Poseł Zjednoczonych Stanów Ame
ryki pólnocney, miewa częste konfereneye z mi
nistrem interessów zagranicznych, lecz podobno 
wzajemne stosunki nie są bardzo przyjacielskie. 
Na okręt Stanów Zjednoczonych , który w tych

dniach do portu kadyxkiego zawinął, zostało wło
żone ambargo.

W  K adyxie  wszystkie więzieniu są zapełnio
ne winnemi; znaczna ich część wypuszczono je
dnak na wolność, z powodu niedostatku funduszów
na ich utrzymanie.

T  U R C Y A.
Od granic tureckich dnia 3 kw ietnia .
(z Korrespondenta Warszawskiego).

Nowa grecka pożyczka ma bydź w y  słaconą 
w piastrach, mających z jedney strony G r e c y ą ,  h 
na drugiey klos zboia , latorośl winną i rószczkę 
oliwną. Jest to środek zapobiegający w yprow a
dzeniu pieniędzy za granicę Grecyi.

Gazeta Smyrneńska Dostrzegacz W schodni, 
wychodząca pod wpływem Tureckim, nie zaprze
cza temu, że Grecy odebrali znaczne zasiłki pie
niężne, i okręt parowy z Ameryki. Taz Gazet* 
umieściła obszerną krytykę dzieła P, Pouqueville, 
pod napisem; Historya odrodzenia Grecyi.

Słychać że rząd Grecki nie będzie śmiercią 
karał naczelników rokoszu, który przeciwko nie
mu był wymierzony. Utrzymuią niektórzy, iż to 
czyni przez politykę, inni że z o b a w y .

Od Konsula austryackiego w Bukarescie, o- 
debrano pocieszającą wiadomość że zaraza na W o- 
łoszozyźnie zupełnie ustała. Kordon zdron ia z tey  
strony na granicy austryackiey zaprowadzony, 
ściągniętym zostanie; tymczasem zaś zmnieyszono 
dotychczasowy czas kwarantanny na dni 10 , gtly 
dotąd, ludzie przez dni 20, a towary prz.«* dni 4o 
zatrzymywane były.

N i d e r l a n d y .
Bruxella  dnia 17 kwietnia.
(r Gazety kf arszawskiey).

Xiąfę Sasko-Weymarski Bernhard , naczelny 
dowódca we Flandryi Wschodniey, przedsi ęw eźtni.e, 
za zezwoleniem Monarchy naszego, podroż do k ra
ju Zjednoczonych Stanów Ameryki pólnocney.

Otwiera się nakoniec (pi.z e  g a z e t a  b e r l i ń s k a )  
nowa era dla przemysłu i zarobku. Rozn.aite k r a 
je połuduiowo-niemieckie chcą znieść komory nel- 
ne, które wolnemu handlowi płodami ic h prze
szkadzały; Szwaycarya łączy się z niemi , a A n 
glia zmienia dawne swoje ustawy względem że
glugi; więcey nawet czyni, bo zniżone cło rozcią
ga do towarów, wprowadzanych ze stałego lądu. 
Góż w tym stanie rzeczy i przy takich przykła
dach przedsięweźmie Francya? Czyli bardziey roz
winie swóy systemat probibicyyny? W k ró tc e  się 
to pokaże. Jeśli zna prawdziwe swoje interessa, 
W tym razie przyymie zesady sluszney wzajemno
ści; przyzna, iż w ekonomii polityczney nie zaw
sze wypada chcieć wyłącznie wyrabiać wszystko, 
co możność fizyozna dozwala; przyzna, iż w w ie- 
lu przypadkach, przyymując obce a r tykuły , czysto 
otwiera się nowy odbyt dla krajowych. Handel 
zamienny przywraca zawsze równowag*;.

S ł y c h a ć ,  iż dziennik paryzki G wiazda  będzie 
zakazanym w kraju naszym.

— Dnia  19. —
Odebrano wiadomość z Indyy, iż K rólow a w  

Boni wypowiedziała woynę rządowi niderlandz
kiemu; woysko nasze, które wyszło z kraiju n ie 
dawno zdobytego, oszańoowało s i ę  W M a c  isior.

Kurs wileński na assygnaty od dnia a4 kv» i e t n i a  
rubel srebrny 3 rub 78^ k., czer. zł. nowy 11 r .  70 
k., imperyał 37 r. 35 kop.

Pozwolono drukować■ Z  polecen ia  J W • W ojennego L itew sk iego  Gubernatora 
A ndrzey Sucharski Rzeczyw isty Radca Stanu i Kawaler.

w  D r u h a m i R e d a k c j i .



DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N. 4g.
W ilno dnia 27 kwietnia p. s. i 8a 5 Roku.

N o w e  x  i ą ż k i. ściągali 1 nikomu onych niezawodzili do czasu
2. W  xięgarni Józefa Zawadzkiego. Po- prawami wskazanego, pod nieważnością w szy- 

dróż młodego Anacharsysa do Grecyi około po- stkich działań w tym przedmiocie zpełnić się 
łowy czwartego wieku przed erą chrześcijan- mogących, Opieka Szlachecka p ttu  Wil. ni>| 
ską przez Jana Jakóba B arlhe lem y, podług nieyszem zawiadamia. Roku 1825 kwietnia 22 
czwartego wydania paryzkiego przez autora dnia. W  zastępstwie Marszałka, P rezydent 
ostatecznie przeyrzanego i pomnożonego, prze- Ziemski i Kawaler 
łożył z francuzkiego Łukasz Gołębiowski czło- (podpisano) Michał Sawicki,
nek czynny Tow arzystw a Królewsko - W a r -  Za zgodność: Sekretarz Szlachecki P. W .
szawskiego Przyiacioł Nauk. Tomow siedm Zygmunt Siemaszko: s
in 8vo majori z Atlasem in 4to karty topografi- .—-----------
czne różnych okolic Grecyi obeymującym. 2. Podaie się do powszechney wiadomości
W ilno nakładem i drukiem Józefa Zawadzkie- iż w skutek Ukazu Rządzącego Senatu w dniu 
go 1819-1825. Cena na mieyscu rnb. sr. 7 27 februaryi teraznieyszego 1825 roku wyszłe- 
kop. 5o, z przesłaniem pocztą rub. sr. 8 kop. go, odbywać się będą w Izbie Skarbowey L i-  
65. Ktoby zaś sobie życzył mieć Atlas kom- tewsko • Grodzieńikiey na oddanie w arędę od- 
pletny w Paryżu sztychowany i kolorowany, kupu piteynego w mieście powiatowym Pruźa- 
moźe go osobno nabyć wraz z objaśnieniem w nie targi w termin»ch: pierwszym i5 , drugim 
języ u po akim ułoźonem za cenę rub. sr. trzy. 29 julii, a trzecim i ostatecznym 10 augusta te-

i 7 " . raźnieyszego 1825 loku. K toby więc życzył
Nizey podpisany zawiadamia Publiczność, utrzym ywać wyż wzmieniony odkup miasta 

iż folwark Narwidziszki ze wsią W erdakiemia Pruźany, zechce się iawić do Izby Skarbowey 
w  Ptcie Trockim o mil 7 °d W ilna położony, Grodzieńskiey na oznaczone termina do largo w 
zawierający dymów gruntowych sześć, pusto- z odpowiednią prawną kaucyą. Roku 1825 
szny jeden i kątniczy jedeu , a dusz męzkich mca apryla 21 dnia.
3 a i żeńskich 32 , obszerności włok 25, z fundo- Radzca Wincenty Styczyński.
wym i włościańskim zabudowaniem, z jeziorem Kollegialny Regestrator L . Malczewski.
na włok 4 wielkim, przy samym folwarku bę- _________
dącym ; g run ta ,  las i łąki dobre, ograniczony 2. Z ogłoszonych przez Rząd Cesarskiego
przez Dekret kompromisarski, co do dziedzi- Uniwersytetu Wileńskiego na licytacyą folwar- 

Pewny» gdy* Darem przez NAYJASNIEY- kow, pozostaią ieszcze do wypuszczenia w  
»ZEGG MONARCHY postąpiony. Jakowy dzierżawę folwarki, Gieranony, Mieźany i K o- 
tolwark jest do sprzedania na wieczność za bar- ziany, na licytacyą których naznaczają się na- 

pomierną cenę. K toby więc życzył nabydź we termina w dniach 27, 28 i 29 teraznieyszego 
raczy zgłosić się do niźey podpisanego dziedzi- kwietnia. Roku 1828 Unia 22 kwietnia, 
ca tego folwarku mieszkającego w domie P 0d- Sekretarz Felix  Mierzejewski:
gurskich na rogu Kudmckiey Ulicy, pod N. 1209. _________

n i s z c ° w T u t L ? w . a,dyi KapiŁan Paw eł H ole- Przybyły  tu z W a rsza w y  operator
   nacisków JPan H erszfe lt, któren za po-

2. Od Mińskiego Gubernialnego Rządu o- z w °łcniem  .TEGO C ESA R ZE W IGZO Wy
głasza się, iż na uzyskanie liczącey się na nie- S K IE Y  W Y SO K O ŚC I, ofiarował sw oią  
świźskich żydach Matysie i Bencianie G inzbur- prace bezpłatnie dla żo łn ierzy ,w yżyn an iem  
gach po części prowiantskiey należuośęi do nacisków i różnego rodzaju narośli na no- 
10,000 rub. assygn. przeznaczono na przedaż gaCh , donosi Szanow ney P ubliczności, że

r?« ! °  tarf  T7 ’ ™ j U' 0“ m ole  służyć .Tey s w ,  um iejętnością wrowany, a drugi drewniany z jedną murowaną 1 1 t
ścianą, położone w miasteczku Nieświżu, oce- n a s tę p n y c h  sposobach. _
nione 4 .5oo rub. assygn., z których wyliczono x) W s z e l k ie  naciski i n ag n io tk i  W y -
rocznego dochodu 25o rub. ass.; a zatem życzą- rzyna bez bolu i bez utraty k rw i, tak, że
cy kupić takowe domy zechcą przybyć do te- w ięcey  już  liiewyrosną.
go Rządu dla targów na terminy, od pierwsze- 2) Operuje w rośnięte paznogcie bez źa-
go wydrukowania ogłoszenia, które poźniey W JnegO bolu ta k , że Znowu SWÓy w ła śc i-  
Ot i etersburskich albo Moskiewskich Gazetach . J
nastąpi, 15zy za miesiąc, 2gi we d w a , a 3ci i ^ y  TOSt d o s ta ,*
ostateczny we trzy miesiące. Dnia 11 kwietnia mieC P om oc TeS0’ m og‘1 adre-
i 8 a5 r. Sowietnik Demian Czerniajew. sować się do niego , któren mieszka na

—  Szklanney U licy w  domie Gierszona L u-
2. ąc lemski Brasławski, remissą Sądu l'y pod 3Ni. 226.

Głównego Lit. Wil. 2go Departamentu na
sprawę konkuisową funduszu zeszłego Teodo- 2. Excerpt oświadczenia z protokułu Sa
ra  W altera Radzcy Dworu przeznaczony, de- dowego Ziemskiego Brasł. w dacie poniźey wy- 

retem dnia u czerwca 1824 r. ogłoszonym; rażoney zapisanego, pod pieczęcią urzędową 
czyniąc satysfakcyą kredytoróm tegoż W altera  Ziemską Brasławską w roku i 825 febr. 16 d. 
między innymi, dla dzieci jego domierzył Wy- jest wydań.
d /ia ł na summach gotowych: z którego to ro- Roku 1822 miesiąca augusta 23 dnia, na
dzeństwa gdy się znayduią nieletni, ażeby za- Sądach Ziemskich P tu  Brasł. stawając osobiście 
tćm pełne lata mający, takowych summ nie- W . JPan Jan Papłoński Adwokat B ra s ł . , o-



świadczenie  pon i iey wyrażające się, k a  wpi
saniu do protokułu Sądowego, poda ł ,  w  tych 
s łowach:  Oświadczenie  imieniem W .  Izabelli  
K w m t o w e y  Pisarz.  Ziem P tu  Brasł. czyni się 
w  tem toku wydarzenia ,  iż zeszła Anna z K.win
tów Zmiejowska Low czyna  Wileńska  y siostra 
źałł. rodzona,  wchodząc w szliibne związki  za 
zeszłego Mikołaja Zmiejowsfciego Łowczego 
W i le ń .  znaczną śułnmę posagową z Wyprawą 
w  dóm jf'go wniosła, klóren  prawdz iwym  przy
wiązaniem powodowany,  przez dokument  re- 
zygnacyyny  w roku I'jryfi pbra 26 dnia posta
nowiony,  i w met rykach  YVW.X. L i t t .  przy
znan iem  stwierdzony,  z iemne majątki  Boratin 
i Fedorynk i ,  ze wszystkiemi at tynencyami wGu- 
ber.  W o ły ń ,  położone, tudzież wszelki zbiór  
ruchomy,  do właśn ictwa żony przeniósł, jakoż 
po zeyściu męża zeszła Anna z K w in tó w  Ztńie-  
jowska, prawnie  wyż r zeczony ' fundusz zapo-  
sydowała,  i ony jako bezpieczna aktorka dzier-  
źała, w  koley za całym fuuJuszem ruchomym, 
znaczny walor  stanowiącym, na rezydencyą w 
dóm zeszłego Szczyta Kasz.elana Brzeskie.  K a 
wa le ra  różnych orderów przeniosła się, i t am 
bez ostateczney woli tes timentOwey żyć za 
przes tała ,  a tym porządkiem jako bezpotomna,  
całe swoje mienie  prawnie posydowane, na źałł.  
iako siostrę ródżoną, stosownie p raw u  a r t y k u 
ł u  17 z Rozdziału 3 przeniosła, do k tó rey suk- 
cessyi w  roku 18 ia  obżał. Juśtyn  1 Bernard 
Zmiejowscy, nayprzód przepytawszy się, cały 
fundusz ruchom y,  znaczny walor  s tanowiący, 
z rąk  zeszłego Kasztelan* Sczy ta przyjęli,  fun
dusz zaś ziemny, ześzły Michał Kukleński,  za 
niejakąś t ranzakcyą,  jakoby w roku 1810 przez 
zeszłą Zmiejowskę wydatią, żadnym ' przyzna-  
niem u twierdzoną ,  nieprawnie zaposydował, a 
t ą  koleją cały fundńśz siostry źałł przez obce 
ręce przechodząc,  podstępnie z właśnictwa na- 
tu ra lney  sukcesśorki wydar ty  został, wśród któ
rey  operacyi ,  zaocznie nad obcym funduszem 
dope łn ia ney ,  żał. odlegle w  powiecie Brasł.  w 
Guber .  Wileń.,  rezydując,  ani o zgonie siostry 
rodzoney zesżłey Zmiejowskiey, ani też o o- 
brótach zaocznych nad jey funduszem domierza
nych,  nie wiedziała,  a lbowiem nieprawni  przy- 
właszczyciele bMawem niesłusznym zajęci,  o 
zgonie zeszłey Zmiejowskiey W'edle prawnego 
stwyczaju zaawizować  nie chcieli,  poczóm gdy 
o n iep rawny zabór  majątków ziemnych Bóro- 
t in a  i Fedorinki  przez sukcessorów zeszłego 
Micha ła  Kukleńskiego , zaposydowanych , spór 
z obżał. Zmijowskiemi.  wytoczył  się, w ó w 
czas obżał.  Zmijowscy,  chcąc siebie w docho
dzeniu  um ocn ić ,  pierwszykroć w  roku  f8 i 4 
w  powia t  Brasławski przybywszy  , o zgonie 
Anny z K w in to w  ZmiójoWśkiey siostry żałcey 
donieśli,  w  koley wystawując szczupły sondek 
sukcessyi,  ze złożonego Dokum en tu  przeświad-  
czali, i e  obźałni  Dulembowie rodzeni  siestrza-, 
ni ża łcey ,  cały spadek na osobę obżgłowa- 
nych Zmijowskich przenieśli,  a tym powodem 
źałca ró inem i  okol icznościami nieszczęścia 
dotknięta  , nie będąc dla podeszłego wieku w 
stanie ,  w  odległey G u b e r . , procederu p r o w a 
dzenia  , podobnież przez  dokum ea t  zrzeczny 
w  roku  i 8 i 4 ,  lutego 2 dnia  w y d a n y ,  e t  eor.  
p rzed  ak tami Ziem. P t u  Brasław.  p rzyznany,  
s topień sukcessyi z głowy zeszłey Zm ie jow
skiey s p ływ a iącey ,  na osoby obża łnych Z m i 
jowskich p rzen io s ła ,  nawza jem obżałni  Z m i-  
jowscy za odstępną pewną iłlęść summy w y 

płacić obowiązali się, i lubo ten skutek zyśoić 
Dokumentem oddzielnym zapew n i l i ,  jednakże 
dotychczas Satysfikcyi nie czyniąc, do złożenia 
podstępnego procederu z obźałnemi Kukleń-  
skiemi powodem stali się, o zawodzie  którego 
zaocznego procedowania,  które  wedle Konsty-  
tucyi  1*726 żadney s t ra ty  dla żałcey nie u- 
t w a r z a ć , i do którego processu nigdy żał. 
oczeyvisto podanym pozwem wcieloną nie by
ła, na czerń naysolennieyszy ju ra m en t  ofiaru
je , lubo dekretem oczewistym Ziem. P tu  
Zytomir .  w roku  1815 8bra  3o dnia dgłoszo- 
ńym, t ranzakcya pod rokiem 1810 przez z e 
szłego Michała Kuklińskiego na majątki Bora
tin, 1 Fedorioek ,  od zeszłey Zmijowskiey jako
by zdobyta ,  jako nieprzyznana , i formy ’ pra
wa nie nosząca,  oraz w terminie  aktami nie 
zasilona, zgodnie z p raw em Art.  1 i 3 z Roz
działu 7, podniesieniu uległo, i lubo ak tórs łwo 
Wyż rzeczonych dóbr  do właśnictwa prawnych 
sukcessorów powrócono , wszakże drogą appe- 
lacyi Sąd Główny  Guber .  W o ły ń .  D e p a r ta m e n 
t u  Cyw i lnego ,  dekretem oczewistym w roku 
1817 marca 21 dnia nastałym , naymuieyszey 
dełmicyi , względnie skutków dekretu  oćzewi- 
stego Ziem. P t u  Zytomir.  nie czyniąc, dwa do'- 
k um en ta  zrzeczne,  pierwszy przez s iest rzanów 
Dulembow,  drugi  przez żałującą na osoby Zm i
jowskich wydane,  podniósł i skasowaf, a tym 
powodem rescysią dopełniwszy,  p raw nych  suk-  
ćessorów do pierwszego stopnia zwróc i ł ;  po 
takim us tanowieniu sprawy obżałni Zmijow-  
scy, dobrowolnie wszelkie papiery wespół  z ory- 
ginalnemi dokumentami z rz e c zn e m i , i do rąk 
źałcych zwrócić  postanowil i ,  jakowe papiery 
przez różne  ręce przechodząc,  zaledwo dopie
ro do żalcych oddane zostały,  z k t ó r y c h  o wie
dzionym procederze, i o skutkach jego p ie r 
wszykroć wiadomość powzięła,  a gdy Sąd Głów. 
W o ł .  przez dekret  powyźey wymieniony,  przyi- 
ście óbżał. Zmijowskich w poszukiwaniu snkces- 
Syi po zeszłey ZmijoWskiey , dla tego za n i e 
ważne poczy ta ł ,  źe dokument  zrzeczny od 
żałcey wydany nie był  poszlinowany , a ’sa -  
tĆin żął. jako prawdziwa Sukcessorka, na tu ra l 
nego właśnictwa prawem wskazanego nie po 
stradała , a tym  porządkiem cały proceder  za
ocznie wiedziony,  wedle zamiaru Konstytucyi  
1726 roku dla żał. nay mnieyszego p rej u - 
di t ium nie odkrywa,  a gdy pierwszy kroć o do
pełnionych obrótach jest zawiadomiona, pr ze 
to obżałnym Kuklińsk im nie p rawym posseso- 
rom  Borat ina i Fedorynek  zapowiada , ze  ich 
czynność z a o c z n a , formy prawa nie nosząca, 
i na s t ra tę  sukcessorki udziałana, pod żadnym 
pozorem ustalać na dziedzictwie nie może, a 
jako nullo jure dóbr Boratina i Fedorynek  w Gu-  
bernii Wołyńskiey położonych, są possesorami, 
obok czego, że z obżałowanymi Knkleńskiemi,  
o majątki  z iem ne ,  a zobżałoyni i  Zmijowskie-  
mi o zabraną ruchomość po zeszłey Zmijow
skiey pozostałą, czynić będzie prawem zapo
wiada,  i na ten  przedmiot  ninieysze Oświad
czenie dla wiadomości wszystkich s t ron przez 
K u r y e ra  Li t .  awizuje ,  W' Protokole  podpis t a 
ki. W  imieniu Aktorki podpisuję P len ipo ten t  
Jan Papłoński  Adwokat  Brasławski.

Co r ręc tum  Stanisław Bakimowicz Ziem. 
Brasław.  Regent .

W olno  drukować,  świadczę Anzgary Ma
słowski Ziem. Brasław.  Prezydent .



a. ALEXANDER PIERW SZY IMPERA- 8 cz. ził. 3o; sukceworkę Wincentego U M e w Ł  
TOR S A i V I O V V  LADCA WSZECH ROSSYI cza Pisarza, Barbarę Billewiczówaę, jey Opie-  
K R O L  POLSKI etc. etc- etc* kunow Górskiego Sędziego i Piłsudzkiego Re-

Urodzony Józef Billewicz Marszalek b. geiita oraz Biallozorow fundusz utrzymującyvh 
pttu Rossieńskie^o, pozywa przed Sąd Taxa- 1811 roku apryla s 3 riib. sr. 3 1 tą* Jerzego  
torsko Exdywizorski na rozdział funduszu ś. p. Bielawskiego i 8 i 4 roku,  ybra 16 rubli sr. 
Ignacego i Jana Rillewiczow udeterminowany, 4 eo; Floryana Kupścia 1812 r. rub. sr. 7 Sjt«-  
w mieście Rosieniach exystujący, W W ,  W in -  dzież obżałłnych żydów Lupera Nochimowicza  
centego Jatowtta Sędziego b. Granicznego pttu Leyboszyca 1810 rub. sr. 5o i ził. poi. 000. 
Wileńskiego, Adama Montwiłły Sędziego Gran. Nisela Joselowicza lakiernika j S i 3  r. ybra 5 
pttu Rosieńskiego, Xiędza Jakuba Omulskiego rub. sr. 538 . Lupera Jankielowicza Warnupskie-  
Kanonika Inflandzkiego Plebana Eyragolskie- go i 8o 5̂  apr. 23 ził- poll. Qć>5. Izraela Jan- 
go, Teklę z Syriatowiczow Prez. Grodzką pttu kielowicza 1808 r. julii 20 zyta purow 20 , 
Rosieńskiego matkę, Tomasza i Franciszka Sy- dla tychże zeszłych Ignacego i Jana Bil lewi-  
now Billewiczów, Joachima i Ew ę  z Terebe-  czow zawiniających., na rzecz żałcego Deltora  
szow Rotmistrzów Rodziców; Stanisława Asse- i Krędytorow wyspecyfikowane należncście 
sora Syna Billewiczów, Floryana Miniatta z procentami i expensami prawnemi przysą-  
Chr.rążego i jego wlewkobiercę Wincentego dzić, mimo wyroku Reinissyynego Sądu Głó-  
Zyckiego Podczaszyca, Xięcia Józefa Giedroy- wnego, mimo oraz przewodzącego się konkur-  
cia Jenerała woyska Francuzkiego, Samuela sowego dzieła , gdy niektórzy pretensorowie  
Medekszy Podkomorzego Kowieńskiego, Teo-  w udzielnym porządku popierając swe stosun-  
dora Medekszy i jego potomstwo, Antoninę ki, narażają na bezpotrzebne tłumaczenie się 
Strazmkowę matkę Wincentego syna, Teklę i i wydatki, przeto ich penami ewokacyynemi  
Johannę córki Biallozorow Sukcessorow ś. p. ukarać, a także iżby nadal nieważyli się e w o -  
Kazimierza Białłozora Strażnika, Alexandra kować zastrzedz. Pretensye summowne żałlgo 
Górskiego Sędziego Granicznego pttu Te lszew-  Deltora na dowodach pisma oparte zrekogno-  
skiego i Piotra Piłsudzkiego Regenta Grodzgo skować, w  porządku wydzielenia schedy w Mi'  
pttu Rosieńskiego Opiekunów , Barbarę Bille- sinnach i ulokowania Krędytorow Podkomo-  
wiczównę Pisaizównę aktorkę, Wincentego rzego Wezwać. Amissyą na nieobiawiających 
Biilewicza Sukcessorkę, Jerzego i samą z Ja- pretensye zapisać, wymiar ziemi w Misiunach 
towtow Bielawskich Szambelanow , Floryana Komornikom spełnić nakazać, gdy oraz dotąd 
Kupścia, oraz Starozakonnych Leyzera Nochi- nie uzupełniono inwentacyi oną ułatwić, i to 
mowicza Leyboszyca, Nisela Joselowicza La- wszystko cokolwiek rodzay sprawy wymagać  
biernika Lupera Jankielowicza Wernupskiego, będzie udecydować.
Izraela Jankielowicza, oraz dalszych pretenso- Roku 1825 marca 24 dnia W oźny swiad-
row i Debitorow zeszłych ś. p. Ignacego i Ja- czę iż tego pozw u Edyktalnego kopia z An
na Billewiczów mianowicie oto: ś. p. Ignacy tentykiem zgodne z instancy i JW. Józefa B:l-  
Billewicz Podkomorzy pttu Rosieńskiego gdy lewicza Marszalka b. pttu Rosieńskiego oczewi-  
zyć zaprzestał, samo ieden Jan Billewicz Je- sto W W J pP. Wincentemu Jatowtowi Sędzie-  
neiał wszelką jego pozostałość zapossydowal, mu Gran. pttu Wileńskiego,  Adamowi Mon-  
cięzai zatem długów Podkomorzego stał się twiRowi Sędziemu Gran. pttu Rosieńskiego,  
ciężarem enerała , jako posiadającego po nim Tekli z Syriatowiczow Prezydentowey matce,  
cały spadek, poczem skoro Jan Billewicz Jene- Tomaszowi i Franciszkowi synom Billewiczom,  
r*‘ r * 0 ^  smierc dni życia ukończył, źałłcy Joachimowi i Ewie Rotmistrzom Rodzicom  
Jozef Billewicz Marszałek podług prawa na- Stanisławowi Asesorowi Billewiczom w F o -  
tury jako brat, a ztąd niedysputowany sukces- sieniach; Floryanowi Miniattowi i Wincentemu  
sor, metykaiąc się zeszłych Ignacego P ok o r n o -  ZyCkiemu w Zyckiszkach. Xięciu Józefowi Gie-  
rzegc, Jana Jenerała Bil lewiczów funduszu, za- droyciowi Jenerałowi woysk Francuzkich, o -  
raz przez oświadczenie 1816 r. marca 3o w r„ż Medekszom w Bobcinie; Jerzemu Bie law-  
Ziemstwie pttu Rosieńskiego uczynione, na sa- skiemu Szambelanowi w Kieboyciach, Antoni-  
tysfakcyą dla Krędytorow, (w rzędzie których nie Strainikowey,  Wincentemu synowi, Tekl i  
i sam dość iest ważnym) oddał, z kolei na in- córce Białłozorom. Alexandrowi Górskiemu  
^taucyą żałcego Deltora Sąd Główny Littko Sędziemu Gran. pttu Telszewskiego,  Piotrowi  

1 enski ago Departamentu 1818 r. 7bra 24 Pihudzkienm Regentowi Opiekunom a Barba-  
e e inuiąc na ich fundusze konkurs, sprawę rze Billewiczównie Pisarzównie aktorce w Ro-  
ę ze wszystkiemi do ninieyszego konkursu sieniach, wszystkim w powiecie Rosieńskim po- 

W(t osobami przed Sąd Ziemski podałem, dalszym zaś jako pomieszkania nie-
8 jeden° 'lS^a/ r 8° ° rlesłał> gdzie 18‘9 r- maja wiadomym do Drzwi Sądowych pttu Rosień-  

. ’ • 1 f* apr-vla “a drugi, 1825 r. mar- skiego przybiłem, i termin rozprawy przed
ca 17 1 eci, a cesseryine już zapadły Dekre-  Sąd Taxatorsko-Exdywizorski na rozdział fun
ta. a cy e or w moc dowodow pisma, ma- duszow ś, p. Ignacego Podkomorzego Jana Je- 
jąc co ego unuuszu n a l a x ę  j Exdywizyą o-  nerała Billewiczów udeterminowany wm ieśc ie  
świadczonego kilkakroc tys:ęcy złotych p oUk Rosieniach eXySlujący zawiadomiłem,  
czystey pre ensyi, ce era więc otrzymania sa- Józef  Iwanowski W oźny  Sądowy pttu R.

, tysfakcyi, powo tnąc wszystkich ś- p. Ignacego Roku i825  miesiąca Itwietnia 3go dnia.
Podkomorzego Jana Jenerała Bil lewiczów do Przed Aktami JEGO IMPEHATORSK 1EY  
iednoczasowey rozprawy Krędytorow pozywa MOŚCI Ziemskiemi pttu Rosieńskiego stawa-  
oraz Debitorow jako to: obźałnych Xięcia Jó- jąc obecnie Woźny  rellacyą podanego pozwu  
zefa Giedroycia Jenerała, Sukcessora ś. p. R 0 - urzędowfe zeznał.
mualda Giedroycia 1812 r. junii 24 złł p 0U: Przyjąłem Teodor Juszkiewicz R. Z. P. R.
3 ,ooo. żyta purow 60O , grochu purew 20, Ję- Takowy Pozew Redakcya Kuryera Litgo
czmienia purow 120. Teodora Medekszy j je- może przyjąć do druku Stanisław O lechno- 
go potomstwo 1812 r. junii 5, żyta purow 1Ś0. w icz Prezydent Z- R- 
Samuela Medekszy Podkomorzego i 8 i 4 r. apr. .

)»(



5 . JPan Lofler approbowany t? &e środka, za mierną cenę, a przetó ktoby 
o d  w i e l u  U n i w e r s y t e t ó w  D e n t y -  sob,e źyc*ył 1Jł nabydź niech się raczy do ranie

• o  J  r • o ' 7 zgłosić. Siodlarz Marcin Żyliński.
s t a ,  o z n a y m u i e  r r z e s w i e t n e y  P u -    1
b l i c z n o ś c i ,  i ź  c h c e  s i ę  S ta ć  j e y  u -  ; 5 . Przedaie się podwóyna K are ta ,  tera- 
ź y t e c z n y m :  g o d z i n y  z a ś  s ą  w y z n a -  *n!f*8!:ey mo(ly? bardzo ,mało umywana, którą

J  J  i o i i widzieć i o cenie oney dowiedzieć sie można
c z o n e  z r a n a  o d  8  d o  1 2 , p o  p o t u -  u P. Kostry we własnym jego domie na ulicy
d n i u  o d  2 d o  6 ;  m i e s z k a  w  D o m u  Wilenskiey. Nateyże samey ulicy przedaią się
M o l l a  n a  u l i c y  S u b o c z  p o d  N .  3 2 . L e 'J b o s /^ c ^ V  młode Gmade K-onie w domie“________ *■ Jjeyboszyca, o cenie dowiedzieć się można u

3 . Podaie . i ,  do wiadomości, ie  w domu , P ' M,l" ,vskieS° w «?■"*« mie.skańccgo.
Bartoszewiczów na Skopówce pod N. 182 iest 3. Uwiadamia-d* { . i nł„ i .  ,
Kareta poczwórna do sprzedania JW . Porfirę- Gryzera w morach XX. Dommikanów s ' d  h  
go W . ł , 4. l . . g .  P r . . , d . „ U  Granicznego O- wypn.zcza . i , ”  £
szmianskiego, ktoby zyczył oną nabyć w każdym O cenie i dalszych szczegółowych warunkach’ 
cza3ie widzieć może. - można j i ę  dowiedzieć u mieszkającey tamże*

byłey Gryzerowey.
3. Roku i 8a5 mca apryla 10 dnia, Sąd   '

Taxatorsko Exdywizorski massy funduszu ze- v  TV Ot * 1 • i  •
szłey Rozalii z Koziełłow Rudominowey Sę- . O lO n im S K ie  p r z e d a i e
dżiny Grodz. Brasławskiey, w skutek Remissy S ię  W  D o m i e  M o l i n a r e g O  o b o k  
Sądu Ziemskiego Brasławskiego rozpocząwszy H a n d l l l  K a d y n a C e g O .  
poruczone sobie dzieło, i e  niezawodnie w dniu ~
20 apryla Roku idącego do oczewistego rozbio- K o n i  e d o z~b
ru  przystąpi, wszystkie strony interesowane 5. W  domu W. Wysogierdowey pod N 70
przez ninieyszą awizacyą obwieszcza.ąc 1 ie  przy uli gawicz, są do sprzedania razem lub 
na mesla waiących Wierzycieli rzeczoney W. parami czt konie iade‘ gatunk .
Rndom.nowey w regulować się mogących sto- cy nabydź, zechce się zgłosić do tamecznego k k l  
sunkach wieczną am,ssyą zapisze, tym ogłoszę- ja Franciszka Bartoszewicza, 
mem zapowiada. ,  _________

Ziemski Brasław. Prezydent Masłowski. •> n ;-’..,. j 1
C  ,  ■ r , ,  T J  l a  j  u  .  ?  JNizey podpisany ,  wyprzedawszy kupcowiSędzia Ziemski Biasł. Adam Klott. trzeciey gildyi JPanu Dawidowi Dawacemh (Ju-
Ziem. Brasł. Sędzia Michał Hryncewicz. kiernię |w W ilnie w domie Frohlanchow pod N.
K. Hryniewicz Ziem. i Gran.Brasł. Regent. 7^ położonym utrzymywaną, od którego umowio- 

- ne pieniądze za Cukiernię spełna odebrawszy, mam
_ _T., . . • 1 • , honor Publiczność tuteyszą zawiadomić . i
3. Nizey piszący się, mieszkaiący w domie wezwać wszystkich jeżeli jacy bydź mogą pre-

Maxa na ulicy lrockiey mam do sprzedania tensorowie, aby do mnie z swemi pretensynmi i 
cztery Pantaliony nowe, robione przezemnie z dowodami nie zaś do JP. Dawacego jawili się. 
drzewa Mahoniowego mechaniki Angielskiey Nawzajem upraszam mych debitorów, ażeby ra- 
dobrego tonu , w nowym i naydoskonalszym czyl' jawić się z swemi należnościami do mnie mie-
guście, ieden z tych można widzieć w mieszka- *fkaJa-ceg° doPie™ w domu szpitalnym tak naz wa- 6 . p  3 . , . _  r» • n>rn> naprzeciwko poczty położonym. Datt w
mu JP. Rennera, mieszkaiącego w Dornie Do- Wilnie a825 roku apryla '20 dnia. Ulrich Boull; 
mi.iikańskim bractwa Różańcowego, na u jj_ _________
cy Szklanney pod N. 22 5. Johan Noak. Wyjeżdża za granicę.

" 3 W. Andrzey Kulczycki obrońca prawny
3 . Niżey piszący się mieszkaiący w K.ar- przy Komissyi Radziwiłłowskiey, wyjeżdża do 

dynalii naprzeciw Świętego Jana , mam do Galicyi, do Lwowa ze służącym Felixem Swi- 
sprzedania Bryczkę krytą nową suknem wybi- derskim na miesięcy trzy.

U w i a d o m i e n i e .
Nauka łowiectwa we ach tomach in 8ro ze 4o arkuszy złożona, którey tom pierwszy w 

roku i 8a3 wyszedł, od wielu myśliwych łaskawie przyjęty, zawiera w sobie opis wszelkiego 
gatunku psów do pola używanych, ich początkowe hodowanie, układanie i leczenie, oraz wy
szczególnienie narzędzi, pod nazwiskiem broni w myśliwstwie używaney, a szczególnie ogni- 
stey, tudzież wyłożenie dokładne zasad doskonałości myśliwskiey dobrego strzelania.

Tom drugi i ostatni teraz tylko z druku z rycinami wyszły, zawiera także wiele ciekawych* 
i pożytecznych wiadomości dla myśliwych i ekonomią leśną i wieyską trudniących się. Skła
da się z opisu historyi naturalney zwierząt, zalecających się dobrocią pokarmu lub innemi uży
tkami, dla tego wyłożone są sposoby polowania na nie, jak można nayoszczędnieysze ibynay- 
mniey ich liczby nie wytępiające. Przeciwnie zaś na zwierzęta szkodliwe w gospodarstwie le- 
snćm i domowem, podane są rozmaite sposoby do wytępienia ich, a szczegulniey urządzania 
pomyślnych obław na wilków, licznie u nas zagnieżdżonych , oraz zastawiania rozmaitych żela* 
i sideł na nie, słowem takie nawet sposoby, które nie są kosztowne i dla każdego rolnika wy
konać z łatwością się dające. W  części ostalniey tego tomu, opisano dawne sokolnictwo, ga
tunki sokołów do niego potrzebne, oraz hodowanie i układanie ich do pola, tudzież o wszel
kich sposobach polowania na ptastwo leśne, błotne i wodne, z dobroci zwierzyny u nas zale
cające się.

Dzieło to jak pierwsze jeszcze dotąd w języku polskim napisane , tak nie tylko użytecz
ne być może dla trudniących się leśnictwem i ekonomiką wieyską, lecz szczegóiniey dla miło- 
łośników polowania wiele zawiera potrzebnych wiadomości. Dostać można w Wilnie w każdey 
jcięgarni. Cena ejxemplarza rub. srebr. 2 kop. 5o.



DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N.
Wilno dnia 27 kwietnia v. s. 1835 Roku.

JP.  Bartholomeo Bosko, ma honor uwiado- nowo zrobiony do przedania pantalion z me-  
mio Prześwietną Publiczność, i i  jutro we wto- chamką angielską, tonu najlepszego,  na sześć 
rek t. j. d. 28 kwietnia r. b . , o godzinie pół do oktaw w guście naynowszym, ktoby sobie ży- 
ósmey wieczorem będzie miał honor dadź o- czył takowy nabydż znaydzie'w domu W .  Buk- 
statnią reprezeutacyą sztuk swoich w domu W  W. szy na ulicy Wileńskiey pod N. 4 o8 
Mullerów przy ulicy Niemieckiey w sali reduto- Carl’ Johanzen.
wey. Szczegóły ogłoszone będą przez afisze. Sala   . •
urządzona w guście amfiteatru tak , że P u -   ̂ 1 Sąd Taxatorsko-Exdj wizorski  do ma-
blicznosć naywygodniey wszystko widzieć bę- jętności Kowalewa alias H or tdka  w Gubernii  

nmgła. Cena mieysc: krzesło numerowane VVitebskiey w Ptcie Lepelskim leźącey dziedzi- 
r u b. 1.. Drugie mieysce kop. 5 o, trzecie miey- ctwa zeszłego ś. p. Józefa Sielanki Mieczu, 
see kopiejek 5o. Biletów dostać można w lraz- W i teb s . , a dzisia ze stopnia jego oddającego 
dym dniu od godziny 9 do 12 zrana , i od go- na taxę Exdywizyą wieczną za onera awoje- 
dziny 2 do 4 po obiedzie u JPana  Bosko miesz- go poprzednika W.  Józefa Sielankę Poruczni-  
kającego w domu J W .  Prezydenta Sądu Gł. i kowicza Woysk Pol. na skutek Remissy Ziem. 
Kawalera Zaby przy ulicy Ostrobramskiey na Lepel.  w roku teraźnieyszym 1825 januar. 16 
dole od ulicy po lewey ręce. dnia zapadłey, w dniu oznaczonym przybywszy,

11 r-r. i pierwszo zjazdowe czynnoście ułatwiwszy,  do-
S K IF Y  M n s r i  e J L G 0  IM P E R A T O R -  pełnienie komportacyi w dniu i 5 junii biegące- 

, h  Samowładnącego Całą Ros- go roku w kancellaryi Z.emskiey Lepelskiey 
syą e c. e c c ^  , nakazawszy , dla zawiadomienia o tóm strony,

Lrodz. Heronim Chmielewski Sędzia Gran. jeśliby się jeszcze jakie znaleść mogły, przez 
powiatu Oszm. pozywa w skutek dekretu -Sądu trzykrotną Kuryera Litewskiego awizatę,  iżby 
,  ,  ̂ Wl leń- 2go Departamentu w roku się ze swemi dopOminkami na dzień t 5 okto-
erazn x825 mca februaryi s 4 dnia zapadłego, bra ninieyszego roku do majętności Kowalewa 

przed bąd Ziemski powiatu Oszmiańskiego na alias Horodka sub amissione rei jawiły zawia-  
rrk i  następne śto trojeckie do sprawy z Urodź, damia. Dat  1825 r. febr. 27 dnia.

tonim Michałowskim Sędzią Gran.  tegoż, Kasper  Łapicki Prezydujący Exdywizor. 
U t ycz^cey się , Urodź. Józefa Tułowskiego Pius Szulakiewicz Sędzia.

byA i sukcessorem P° zeszłym Józe- Floryan Chrucki Sędzia Exdywizorski.
c*e 1 ułowskim, i innych wszelkiego imienia i _________

nazwiska jako żał. nieznanych i niewiadomych, W. 260. Działo się w riocku d. 5 marca i8a5 roku.
w prośbach a przysłuchanie się i uległość we ** v — ■■ ■ —_—..........................  ,
wszystkim zapaść mającemu D ekre tow i ,  oraz O b w i e s z c z e n i e .

«:&%■? wćJSsSzźSES? In“ancji
w a W  wykonaniu tak ogólnego p o p i s u  pra .

1 / s t  m no ,1 r  f̂ L er  bydi  cia Namiestnika Królewskiego z dnia 22 sty-
i dalszvm wszelkiego i " 1- ° /,e ac,e . ^ uł° wskim Cznia 1819, wedle którego Wierzyciele mass 
u. 1" * mienia nazwiska i urzę-  konkursowych i likwidacyinych w ciągłey mają
du z m.eysca pobytu lo^adlości  niewiadomym bydź wiadomości o stanie, w j .kim s i / m a s J l  

t .wi są owyc temskich pi zed Sąd Ziem. znayduje, i wydawać postanowienia dalszego 
° SZm- n a r ° czk» następne sto I r o j e c k i e d o  działania', zwłaszcza w przedmiotach ważn.e?-  

prawn^go przypadn.e.na sprawy przyb.łem. szych. Gdy samo upłynienie czasu od ostatnie- 
Michał Arciszewski Woźny ptuOszm.  go zebrania się Wierzycieli w dniach 27 i 28 

tami Z°ien. T?*  aPr yla 20 dnia przed ak- czerwca 1820 rozmaite sprowadziło zmiany, 
źny w aór P U f zm- sŁawaHc 08°biscie o- które do wiadomości Wierzycieli  podane bydź 
podanego pozwu T J * " 7 ’ k w i t *w6J  relacyyny winny,  a również w skutek  uczynionych w tym 

Przyjąłem i że je’st w \  ' • a w  P08^ , 0'?  W maSsie • r °*maite wynikły
talis Raczk.ew.cz n i i e u t  iai CZ?Wl’ Przedmioty> które wymagają wspólney narady

R. i 825 mca kwietnia a ? ' / - * 1 >iZm‘ * PostanowieJlia Wierzycieli; szczególniey zaś
cytac ja  może bydź umieszczona w "r  tak”Wa powodowany uczynionćm przez Sukcessorow
ryerą Litewskiego poświadczam 8 H  “ 7 ’ Xawerego Hrabi Działy ńskiego do Akt massy
ptu  Oszmiańskiego Justyn Czernicki Llkw,ldacyynfiy Ignacego Hrabi Działyńskiego

________ _ ** przedstawieniem , którem oświadczając chęć
W  domu Wileńskiego To™. . «d»'%K'n i i  <ld loimo.tyeH pretensj i  do mas»y

Dobroczynności w sklepi , ubogich 7 * “ ’ Z’ ”  innZch *
do pr/edania Zwierciadło ekranowe d u j  t  ‘ aachoT  h k°.ó memi .  « . ■

honiowych ramach, żer ,„dole a to l iko" .  f r T „ w T . ’ y K “ r,*t0 r, . f  . . Ułte Iran- massy w względzie przyznawania Draw. odstę-
■cutkie c bronzu,  . inne rozmatle meble, i l i r .  0/ p-roceS,„w  i t . d , " u T , ’ w a ja
w kard ,  m . . . . . .  w.di .ac  r a a  pom iern ,  nader aatatwiać nie jest mocnym, ale r a c i e ,  a t . . u i , c
cen ,  nahydz moźna^_______  si,  _<!„ przepisów § , ,  J , .  85 Tit.  5o i § 75,

XT., . . r u i 7^ Eit. 5 i ordynacyi processowey Pruskiey.
i.  Nizey podpisany fabrykant instrumentów oraz reskryptu Fommissyi  Rządowey S pra ł  

ma honor Szauowney Publ iczność  donieść, źe wiedliwości co do tego przypadku w  dniu 14



października 1824 wydanego, rozwadze idecy*; gtwa rodzącego się żądała mieć za Opiekuna, 
zyi Wierzycieli pozostawić musiał* wzywa jędnakźe Dworzańska pt tu  Wiłk.  Opieka, żą- 
Wierzyciel i massy spoilkowo -  likwidacyiney danie takowe odmówiła, a za Opiekunów Ja-
Ignacego Hrabi Działyńskiego, aby w dniu 4 
i następnych miesiąca lipca roku i 8a 5 o godzi
nie 3 z południa w Płocku w pałacu sądowym 
w  mieyscu posiedzeń Trybunału Cywilnego 
iszey Instancyi Województwa Płockiego przed 
Edwardem Glassem Sędzią Trybunału,  Decer- 
nentem massy Ignacego Hrabi  Działyńskiego, 
jako delegowanym Kommisarzem stawili się 
osobiście lub przez pełnomocników umocowa
nych specyalnie do czynności w terminie po
wyższym odbyć się mających , a to celem na
radzenia się i wydania postanowień w prze
dmiotach massy, które onymźe przez Delego
wanego Sędziego do deliberacyi przedstawio
ne będą* wzywa oraz Sukcessorow beneficyal- 
nych Ignacego Hrabi  Działyńskiego: aby czyn
nościom w terminie powyższym odbydź się 
mającym assystowali.

Lubo zaś w samym terminie zwołania, 
Wierzycielom przedstawiony zostanie tak po
stęp w massie od ostatniego zebrania się W ie
rzycieli uczyniony wstanie ciynnym i biernym* 
ogólny obraz teraznieyszego stanu massy* prze
szkody ukończenie massy tamujące, oraz g run
towne wyjaśnienie przedmictów Wierzycielom 
do deliberacyi przedstawić się maiących, to je
dnak Trybunał  chcąc poladź Wierzycielom 
sposobność wczesnego przygotowania się do 
te rminu,  i aby z t ć m  gruntownieyszem przeko
naniem w samym terminie stanowić mogli; u- 
wiadamia ich. iż wszysikie powyższe dowody 
przed terminem na cztery tygodnie u K u r a 
tora massy Ur. Turskiego Patrona przeyrzeć 
j  p o t r s c b u y cli objaśnień zaciągnąć mogą.

Wszystkie przedmioty w naznaczonym 
terminie Wierzycielom przedstawić się mają
ce naywiększey są wagi, dla czego Trybunał  
zwracając uwagę Wierzycieli na własny ich 
interess, wzywa: aby ile możność Dzw ol i
sami osobiście w tymże terminie stawili się, 
zwłaszcza że światłe i zastosowane do inte- 
ressu massy rozwiązanie przedmiotów, ich de- 
cyzyi poddadź się mających, wróży niepłonną 
nadzieję rychłego massy ukończenia. Co do 
Wierzyciel i w terminie niestawających, T r y 
bunał  ^przypomina rozporządzenie Dekretu 
Króla Imci Saskiego Xięcia Warszawskiego z 
dnia i5 lipca 1809, wedle którego niestawają- 
cy poczytani są za przystępujących do zdania 
większości Wierzycieli w terminie przed De
legowanym zgłaszających się.

Prezes  Turski.  Sekretarz Szulecki.

a. Oświadczenie imieniem W JP .  Apolonii 
Woyszwił lówny Chorąź. b. woysk Pol. w asy- 
stencyi Justyna Woyszwił ły brata przyrodnie
go , z następnych pobudek czyni się: Felicyan 
Woyszwiłło Chor. b. woysk Pol. Oyciec źałcey 
schodząc z tego świata w r. 1824, prócz punktów 
Testamentowych własną ręką pisanych w rv i8 17 
maja 3 i dnia, przez które wyiaśnił, iż po zeszłey 
Anieli Goyżewskiey żonie swey a matce źałcey 
wziął W posagu w gotowym groszu złł Pol. 
H , 5oO, a daiąc z swoich względów złł. Pol, 3 .5oo 
przeznaczył  wogóle dla źałcey złł. Pol. i5,oOo  
prócz garderoby i sprzętów, żadnego innego, 
jako przynaymniey twierdzi Maryanna W oy-  
azwiłłowa 4 ta zona zeszłego Oyca ,  Tes tamen
t u  i Opiekunów niezostawił* a chociaż żałca Ju- 
atyną W oyszw iłły Brata z pierwszego małźeó-

kóba Kiewlicza brata rodzonego Maryanny 
Woszwiłłowey oraz dalszych osob dla teyźe ob- 
źałney Maryanny Woyszwiłowey przyjaznych 
przeznaczyła , oco źałłca zaniosła skargę do 
Sądu Lit.  Głłgo Wilgo 2go Depart. .  Nim więc 
otrzyma rezolucyą, tymczasem gdy Maryanna 
z Kiewliczow Woyszwiłłowa objąwszy cały 
fundusz po Oycu źał. w majątku Pienian 
kach wszelkie zapasy gospodarskie jako to: 
zboże i len wznaczney iLści od lat kilka ze
brany,  niemniey koni, bydło i co tylko W do
mu się znayduie wyprzedaje , a co większa , 
summy kapitalne n różnych osob na obiigach 
będące, wspólnie z Opiekunami ściągać na na
stępne kontrakta przedsiębierze, Zatćm żałca 
krok takowy obżał. Maryanny Woyszwił łowey 
i Opiekunów manifestuiąc , iżby Debitorowie 
zeszłego Felicyana Woyszwiłły Chor. b woysk 
Pol. Oyca źałcey summ procentowych, i kapita
lnych z powodu ze źałca iako iedna tylko su- 
kcesorka z drugiey żony zeszłego Oyca pocho
dząca, a tym samym nay większy udział z massy 
pozostałey mieć powinna , do nastać maiącey 
dodaiący dla źałcey oddzielną Opiekę nie od
dawal i ,  zastrzega,  i gdyby każdego Debitor® 
wiadomość doszła, przez trzykrotną Kuryera  
Littgo awizacyą ninieysze oświadczenie ogła
sza. Datt .  1825 apryla i 5 dnia.

Takowe oświadczenie iako proszony w 
imieniu WJ.  Panny Apolonii Woyszwiłlówny 
podpisuię Alexander Buszynski.

Roku 1825 mca apryla 16 dnia. Przed 
Aktami Grodzkiemi pttu Wiłengo stawaiąc o- 
sobiscie WJP. Alexander B a ż y ń s k i  takowe 
oświadczenie do Protokułu wpisać podał i w  
onym własną ręką podpisał się Regent  Andrzey 
Towiański.

Roku  1825 apryla 18 dnia. Takowe o- 
swiadczenie Redakcya Kuryera  Litłgo do G a 
zety umieścić może. Świadczę Sędzia Grodz. 
Wileński Antoni Pomarnacki.

2. Sąd Taxatorsko - Exdywizorski '  D ekre 
tem Remissyinym Sądu Głównego 2go Depar
tamentu gnbernii Litewsko - Grodzieńskiej  na 
usatysfakeyonowanie Kredytorow i Pretensorow 
JW .  Brygidy z Biszpinkow B u c h o w i e c k i e y  b. 
Podkomorzyney Brząśćskiey w majętności K a-  
pustyczach w pcwiecie Brzescskim lezącey u— 
stanowiony, czynność swoią w ,dniu i 5 te ra
znieyszego mca rozpocząwszy po ułatwieniu 
wszelkich kwestyi przez strony czynionych i 
prawideł  Dekretu  Remissyinego pierwszemu 
zjazdowi właściwych, termin dla ostatecznego 
czynności sobie poruczoney ukończenia zjazdu 
na dzień 6 lipca teraznieyszego r o k u  zakre
ślił, w którym ażeby wszyscy K*redytorowie *i 
i z jakiegokolwiek zrzódła P re tensorowie do
fu n d u sz ów  J W .  B u c h o w i e c k i e y  z d o w o d a m i  na-
leźnoście ich probuiąCRrłli do Sądu nimeysze- 
go przychodzili, pod upadkiem i wieczną amis- 
syą ostrzega, i wtym celu ninieyszą awizacyą 
trzykrotnie w Gazetach wydrukować się po- 
winną strony interessowarie zawiadamia. Datt  
roku 1825 mca stycznia 17 dnia.

Ignacy z Konopniec Grabowski Prez.  Exd.
Aloizy Szukiewicz Exdywizor.
Karol Posłowski Exdywizor.
Onufry Brzozowski Pisarz Grodzki W ol -  

kowyski Regent Exdywiaorski.


